
WE ARE MONITORING

Statystyki 27.07-09.08.2023

Poniższe opracowanie zawiera dane uzyskane z pierwszej ręki od osób uczestniczących w
opisanych wydarzeniach. Dziękujemy wszystkim organizacjom humanitarnym działającym na
pograniczu polsko-białoruskim oraz osobom z nimi współpracującym za udostępnienie nam
raportów z przeprowadzonych przez siebie interwencji. Nasze źródła obejmują zarówno
organizacje, nieformalne inicjatywy, jak i osoby prywatne, często pragnące zachować
anonimowość, dlatego nie wymieniamy ich z nazwy, jeżeli nie udzieliły nam na to zgody.
Szczególne podziękowania należą się wszystkim osobom w drodze, które zdecydowały się
podzielić z nami własnymi doświadczeniami.

Pracownicy i pracowniczki organizacji humanitarnych oraz osoby z nimi współpracujące
podkreślają, że trudny kontekst i etyka ich pracy często nie pozwalają na uzyskanie bardziej
szczegółowych informacji na temat historii i sytuacji ludzi w drodze. Podczas interwencji wielu z
nich jest w tak złym stanie psychofizycznym, że nie ma możliwości uzyskania szczegółowych
informacji bez narażania ich na ryzyko retraumatyzacji lub wywoływania w nich poczucia, że są
organizacjom humanitarnym winni jakiekolwiek odpowiedzi na pytania z racji otrzymania od nich
wsparcia.

Opisywane interwencje i wsparcie udzielone osobom w drodze miały miejsce na terytorium
województw podlaskiego i lubelskiego. Osobom przebywającym w Białorusi udzielane są
informacje dotyczące sytuacji prawnej oraz dostępu do procedur ubiegania się o ochronę
międzynarodową w Polsce i w Białorusi.

Mamy nadzieję, że ten krótki zarys kontekstu pomoże Wam lepiej zrozumieć obecną dynamikę
wydarzeń w rejonie przygranicza z Białorusią. Dodatkowe pytania i rekomendacje osób lub
organizacji, które również mogłyby być zainteresowane otrzymywaniem raportów prosimy
kierować na adres wearemonitoring@gmail.com.
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Fotografia Archiwum Grupy Granica.

Podsumowanie ilościowe 27.07-02.08.2023

grupy
osoby

indywidualne
dzieci
(MBO1)

kobiety
(w tymw
ciąży)

Zgłoszenia łącznie 42 214 11 (8) 12 (0)

Zgłoszenia z BY / w tym sistiema2 9/5 47/39 4 (2)/4 (2) 8/7

2 Sistiema jest ogólnie przyjętym określeniem na umocnienia graniczne po stronie białoruskiej. Tu: chodzi
także o teren znajdujący się pomiędzy Polską a Białorusią w pasie między umocnieniami granicznymi obu
krajów.

1 Małoletni bez opieki. Osoby poniżej 18 roku życia podróżujące bez opieki prawnych opiekunów.
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grupy
osoby

indywidualne
dzieci
(MBO1)

kobiety
(w tymw
ciąży)

Pomoc udzielona 26 123 8 (8) 5

● pomoc rzeczowa / w tym szpital 26/2 123/2 8 (8)/0 5/1

● pomoc prawna / w tym szpital 2/1 2/1 1 (1)/0 1/1

● pomocmedyczna PL / BY3 4/0 8/0 1 (1)/0 1/0

Zgłoszone wywózki 12 108 3 (3) 11

Zgłoszone osoby zaginione4 2 2 0 1

Zgłoszona przemoc PL / BY 9/13 25/64 0/1 (1) 1/1

Urazy w wyniku muru 3 4 1 (1) 1

Liczba interwencji 28

4 Za zaginione uznajemy osoby, których zaginięcie zostało zgłoszone przez najbliższych krewnych, w sytuacji
kiedy nie mają kontaktu ze zgłaszaną osobą co najmniej od trzech dni.

3 Migranci zostali przekierowani do oddziału organizacji “Lekarze bez granic” działającego na terenie Białorusi.
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Kraje pochodzenia 27.07-02.08.2023
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Podsumowanie ilościowe 03.08-09.08.2023

grupy
osoby

indywidualne
dzieci
(MBO5)

kobiety
(w tymw
ciąży)

Zgłoszenia łącznie 35 207 4 (4) 16 (1)

Zgłoszenia z BY / w tym sistiema 6/4 68/66 0 10/1

Pomoc udzielona 22 81 2 (2) 4

● pomoc rzeczowa / w tym szpital 21/1 79/1 2 (2)/0 4

● pomoc prawna / w tym szpital 2/1 3/1 0/0 0

● pomocmedyczna PL / BY6 5/0 7/0 0/0 1

Zgłoszone wywózki 9 76 2 (2) 2

Zgłoszone osoby zaginione7 2 2 0 1

Zgłoszona przemoc PL / BY 7 / 7 29 / 13 2 (2) /1 (1) 0/0

Urazy w wyniku muru 1 1 0 0

Liczba interwencji 28

7 Za zaginione uznajemy osoby, których zaginięcie zostało zgłoszone przez najbliższych krewnych, w sytuacji
kiedy nie mają kontaktu ze zgłaszaną osobą co najmniej od trzech dni.

6 Migranci zostali przekierowani do organizacji “Lekarze bez granic” działającej na terenie Białorusi.

5 Małoletni bez opieki.
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Kraje pochodzenia 03.08-09.08.2023

Update sytuacyjny

Na przełomie lipca i sierpnia na granicy polsko-białoruskiej odczuwalne było wyższe niż
standardowo napięcie. Widoczne było znaczne zwiększenie mobilizacji funkcjonariuszy
polskich służb mundurowych oficjalnie spowodowane obecnością w Białorusi tzw. Grupy
Wagnera. Szerokim echem odbił się też incydent z wkroczeniem białoruskich śmigłowców w
przestrzeń powietrzną Polski. Śmigłowce zostały dostrzeżone i sfotografowane przez mieszkańców
Białowieży. Minister Wąsik zapowiedział, że do obecnych na granicy polsko-białoruskiej 5000
strażników granicznych dołączy wsparcie w postaci 2000 (a nie jak wcześniej planowano 1000)
żołnierzy, a także 500 funkcjonariuszy policji8. W narracji o powodach wzmocnienia granicy
pojawiają się coraz mocniejsze oskarżenia wysuwane przez Straż Graniczną wobec
migrantów. Osoby w drodze oskarżane są o przemoc i wzmożoną agresję, przypisuje się im
napady na samochody i funkcjonariuszy9. Obecne na granicy służby maja otrzymać wsparcie
w postaci dodatkowego sprzętu: opancerzone pojazdy Tur VI oraz pojazdy z armatkami
wodnymi Tajfun IV. Działania te bez wątpienia nie pozostają bez wpływu na aktualną sytuację
osób próbujących przekroczyć granicę, jednak na ten moment nie jesteśmy w stanie
przewidzieć ich długoterminowych skutków na kształt i charakter tego szlaku migracyjnego.

9 https://www.strazgraniczna.pl/pl/aktualnosci/12105,Przeciwdzialamy-nielegalnej-migracji-FILM.html

8

https://www.pap.pl/aktualnosci/news%2C1592459%2Csamochody-specjalne-tajfun-i-tur-oraz-smiglowiec-bell-skierowa
ne-do
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fotografia: mieszkaniec Białowieży

27 lipca 2023 roku w Krynkach odbyła się konferencja prasowa z udziałem przedstawicieli MSWiA
oraz dowództwa Straży Granicznej. Minister Kamiński w swoim przemówieniu podkreślał
skuteczność umocnień granicznych oraz pracujących na tym obszarze służb. Cytując dane,
mówił o 17 000 ‘nielegalnych, ale bezskutecznych’ prób przekroczenia naszej granicy. Minister
najpewniej opierał się na nieaktualnych statystykach Straży Granicznej, ponieważ już 11 sierpnia
SG podała, że od początku roku wykryła 19 000 prób przekroczenia granicy, czyli 2000 więcej niż
liczba wspomniana przez ministra.10 Minister Kamiński nie podał natomiast liczby osób, które
skutecznie przekroczyły granicę polsko-białoruską przez zieloną granicę. Dane polskiej Straży
Granicznej mówią o udaremnionych próbach przekroczenia, a nie indywidualnych osobach w
drodze. Wskutek stosowanej powszechnie praktyki wywózek osoby zawracane są, często, jak
wynika z ich relacji, przy użyciu przemocy i gróźb, z powrotem na granicę białoruską. Próby
przekroczenia granicy podejmują często wielokrotnie, z własnej woli lub pod przymusem służb
białoruskich. Na oficjalnych stronach Straży Granicznej brak informacji o próbach przejść, które
nie zakończyły się udaremnieniem, choć nie bezzasadne wydaje się podejrzenie, że służby,
mające do dyspozycji monitoring granicy zainstalowany wzdłuż całej bariery fizycznej, mają ich
świadomość.

Bardziej rzeczywisty obraz sytuacji na granicy polsko-białoruskiej możemy spróbować uzyskać
dzięki analizie źródeł służb niemieckich. W czerwcu tego roku graniczne landy niemieckie
dyskutowały zaostrzenie kontroli na granicy polsko-niemieckiej. Sprawą nieuregulowanych
przekroczeń granicy polsko-niemieckiej zajmował się wtedy m.in. dziennik Die Welt, podając za
oficjalnymi danymi liczby zarejestrowanych przekroczeń granicy polsko niemieckiej, które

10 https://www.strazgraniczna.pl/pl/aktualnosci/12153,Wczorajsza-doba-na-granicy.html
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wynosiły odpowiednio - 1389 przekroczeń w styczniu 2023 - w tym samym czasie polska straż
graniczna również odnotowała ponad 1300 prób przekroczenia granicy.11 W lutym niemieckie dane
mówią o 1040 przekroczeniach granicy, dane polskiej SG o ponad 120012 próbach
powstrzymanych. W marcu, kiedy granicę polsko niemiecką przekroczyło w sposób
nieuregulowany 1584 osoby, polska straż graniczna w okresie od 1-26 marca wykryła 2042
próby13, natomiast w kwietniu 232714 prób zostało powstrzymanych przez polską Straż Graniczną,
a polsko-niemiecką granicę przekroczyło w sposób nieuregulowany 2427 osób. Niemiecka
Bundespolizei w raporcie opublikowanym 23 czerwca bieżącego roku szacowała, że 27%
wszystkich nieuregulowanych przekroczeń granicy niemieckiej miało miejsce przez granicę
polską15.

Niekompletne dane polskich służb nie pozwalają stwierdzić jednoznacznie ile z osób
zarejestrowanych przez niemieckie służby po przekroczeniu naszej zachodniej granicy przybyło
szlakiem przez Białoruś. Nie wiemy też jaki procent osób przekraczających granicę
polsko-białoruską kontynuuje później podróż w sronę Niemiec. Z zestawienia danych polskich i
niemieckich służb widać natomiast wyraźnie, że większe natężenie migracji przez granicę
białoruską przekłada się na wzrost liczby nieuregulowanych przekroczeń granicy
polsko-niemieckiej.

Statystyki zebrane przez organizacje humanitarne pracujące w regionie również świadczą o tym,
że szlak migracyjny przez Białoruś do Polski pozostaje aktywny. Od stycznia do 9 sierpnia
bieżącego roku otrzymałyśmy zgłoszenia od 5907 osób w drodze. Dla porównania w tym samym
okresie zeszłego roku, od stycznia do 10 sierpnia 2022, było to 4066 zgłoszeń. Oznacza to, że
pomimo dynamicznej sytuacji geopolitycznej, ogromnego zaangażowania służb oraz budowy
zapory fizycznej i elektronicznej zanotowałyśmy 45% wzrost w ilości zgłoszeń w porównaniu do
poprzedniego roku. Warto tu podkreślić, że dane z analogicznego okresu za 2022 rok dotyczą
czasu sprzed ukończenia bariery fizycznej (oddanej do użytku 30 czerwca 2022 roku) oraz
elektronicznej, której większość odcinków ukończono na początku bieżącego roku a całość
została formalnie oddana do użytku 15 czerwca 2023.

Demografia i trendy

W raportowanym okresie obejmującym czas między 27 lipca a 9 sierpnia 2023 roku
zanotowałyśmy zgłoszenia od 421 osób podróżujących w 77 grupach. Stanowi to prawie
dwukrotny wzrost w porównaniu do poprzednich dwóch tygodni, w których łącznie potrzebę
uzyskania wsparcia prawnego, rzeczowego lub medycznego zgłosiło 218 osób przebywających w
rejonie granicy polsko-białoruskiej.

Z zebranych danych wynika, że po opisanym w poprzednim raporcie chwilowym zmniejszeniu się
liczby podejmowanych prób przekroczenia granicy (zwłaszcza przez obywateli krajów Bliskiego
Wschodu takich jak Syria czy Jemen) nastąpił kolejny wzrost liczby przekroczeń. Dodatkowo
wzmacnia to widoczne wzmożenie ruchu po stronie białoruskiej: podczas gdy w okresie od 13 do

15 https://www.osw.waw.pl/en/publikacje/analyses/2023-06-29/a-surge-number-illegal-border-crossings-germany

14 dane na podstawie opracowania dziennych raportów publikowanych na stronie strazgraniczna.pl

13 https://www.strazgraniczna.pl/pl/aktualnosci/11528,Wbrew-przepisom-przez-granice.html

12 jw.

11 dane na podstawie opracowania dziennych raportów publikowanych na stronie strazgraniczna.pl
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26 lipca otrzymałyśmy bardzo mało informacji o osobach znajdujących się w tak zwanej
Sistiemie16, (odpowiednio 3 i 2 osoby pomiędzy 13 a 26 lipca,) w bieżącym okresie raportowym
liczba ta wzrosła do 39 osób na przełomie lipca i sierpnia i 66 osób w okresie od 3-9 sierpnia.
Liczby te nie są kompletne i nie pozwalają na oszacowanie chociażby w przybliżeniu faktycznej
liczby osób przebywających w danym okresie w Sistiemie, pozwalają jednak określać tendencje
spadkowe i wzrostowe oraz odnotowywać momenty zwiększonej aktywności migracyjnej w
obszarze granicy polsko-białoruskiej
Zaobserwowałyśmy niedawne zmiany w demografii osób w drodze;, podczas gdy w drugiej
połowie lipca - a więc okresie o mniejszym natężeniu ruchu - 46% wszystkich zgłoszeń
pochodziło od osób z krajów Rogu Afryki17, obecnie ponownie zdecydowaną większość stanowią
osoby z krajów Bliskiego Wschodu, w szczególności Syrii, którą jako kraj pochodzenia wskazały aż
182 osoby.

Od ponad miesiąca utrzymuje się stosunkowo niski jak na okres wiosenno-letni procentowy
udział kobiet i dzieci wśród zgłaszających się do organizacji humanitarnych osób. W okresie
pomiędzy 5 maja a 5 lipca kobiety stanowiły 13% wszystkich zgłaszających się osób i 15%
wszystkich, do których organizacjom humanitarnym udało się dotrzeć z pomocą rzeczową,
prawną i medyczną. Tymczasem od 6 lipca do 9 sierpnia kobiety stanowiły jedynie niewiele
ponad 6% zgłaszających się i niecałe 6% tych, do których dotarło wsparcie organizacji
humanitarnych. Taka struktura demograficzna jest na tym szlaku migracyjnym bardziej typowa dla
specyfiki miesięcy zimowych.18 Niski udział kobiet w grupach może mieć związek z napiętą
sytuacją geopolityczną oraz dużą ilością wojska i służb mundurowych po polskiej stronie granicy.
Strach przed potencjalnie zwiększonym ryzykiem niepowodzenia i przemocy podczas
podejmowania próby przejścia przez granicę może powodować chęć przeczekania tego czasu z
nadzieją na polepszenie i uspokojenie sytuacji.

Udział osób małoletnich kształtuje się w okresie pomiędzy 6 lipca a 9 sierpnia nieco powyżej 4%
wśród osób zgłaszających potrzebę uzyskania wsparcia oraz 4,5% wśród osób, które otrzymały
wsparcie od organizacji humanitarnych. Aż 87% małoletnich spotkanych przez pracowników
organizacji humanitarnych w tym okresie podróżowało bez opieki prawnego opiekuna bądź
opiekunki.

Białoruś i strefa przygraniczna

Ostatnie tygodnie przyniosły wzrost liczby zgłoszeń przychodzących z terenu tak zwanej Sistiemy. Również
osoby spotkane przez pracowniczki organizacji humanitarnych po polskiej stronie granicy potwierdzały, że
po drugiej stronie bariery do przejścia lub próby powrotu do Mińska przygotowuje się jeszcze wielu
migrantów i migrantek. Największa z grup, o której otrzymałyśmy informację liczyła 36 osób. W pozostałych
było od 4 do 18 osób. Część z nich deklarowała, że białoruscy pogranicznicy nie pozwalają im na
opuszczenie strefy przygranicznej. Wiele osób zgłaszało, że nie ma wystarczająco wody i jedzenia. Jedna z
osób tak opisała swoje doświadczenie:

18 Dla porównania w okresie od stycznia do marca 2023 roku odsetek kobiet wśród osób zgłaszających się do organizacji
humanitarnych wynosił 5,6%

17 96 osób z 208, które określiły swoją narodowość wskazało Etiopię, Erytreę lub Somalię jako kraj pochodzenia

16 potoczna nazwa pasa przygranicznego znajdującego się pomiędzy polską zaporą fizyczną a białoruskimi umocnieniami
zwanymi Sistiemą,
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We have no water or food, and they [służby] are besieged at the borders, and
they are beating us. The Polish is hitting us, and the Russians [prawdopodobnie
Białorusini] are hitting us, and we can die of hunger and thirst

Fotografie obozowiska w Sistiemie dzięki uprzejmości Autora

Powyższe zdjęcia pokazują jedno z tymczasowych obozowisk po białoruskiej stronie granicy.
Osoba, która nadesłała zdjęcia po raz pierwszy skontaktowała się z organizacjami humanitarnymi
po kilku dniach pobytu w Sistemie. Później kontaktował się jeszcze raz, relacjonował, że jego
grupa, składająca się z siedmiu osób, nie ma już jedzenia i wody oraz że Białorusini nie pozwalają
im na powrót do Mińska.

Interwencje humanitarne, medyczne i prawne

Organizacjom humanitarnym i osobom z nimi współpracującym, które udzieliły nam informacji,
udało się udzielić wsparcia rzeczowego 202 osobom podróżującym w 47 grupach. 15 osobom
udzielono dodatkowo specjalistycznej pomocy medycznej dzięki zaangażowaniu medyków
Lekarzy bez Granic oraz medyków przebywających na Podlasiu prywatnie, w charakterze
wolontariuszy. Organizacje i osoby zapewniające osobom w drodze wsparcie rzeczowe i
medyczne w przygranicznych rejonach wzięły udział w łącznie 56 udanych interwencjach. Według
pracowniczek organizacji humanitarnych i osób działających na Podlasiu, osoby w drodze
najczęściej prosiły o wodę i suche ubrania oraz środki przeciwko komarom i kleszczom.
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Fotografie z archiwum Grupy Granica

Jeśli chodzi o interwencje medyczne oraz przypadki udzielania przez pracowników organizacji
humanitarnych pierwszej pomocy to dotyczyły one między innymi wstrząsu mózgu po upadku z
muru, kilku przypadków skręcenia kostek i innych urazów kończyn dolnych, ran po drucie
żyletkowym wieńczącym barierę, a także dolegliwości takich jak: torsję i biegunka (po zatruciu
brudną wodą), długotrwała (trwająca ponad miesiąc) biegunka, obrażenia po pogryzieniu przez
psy białoruskich służb, odwodnienia oraz obrażenia spowodowane pobiciem przez osoby
zidentyfikowane przez ofiarę jako funkcjonariusze polskiej Straży Granicznej. Medycy zaopatrzyli
też w glukometr i przebadali osobę cierpiącą na cukrzycę. W jednym przypadku medycy
zdecydowali o koniecznej hospitalizacji pacjenta.

Wywózki i przemoc służb

Wraz ze wzrostem ilości przejść w ostatnim okresie raportowym wzrosła też liczba zgłaszanych
przez osoby w drodze wywózek. Pomiędzy 27 lipca a 9 sierpnia aż 184 osoby zgłosiły, że
doświadczyły wywózki. Część z nich bezpośrednio po odesłaniu na Białoruś podejmowała
ponowne próby. W niektórych przypadkach było to spowodowane działalnością służb
białoruskich, które skutecznie uniemożliwiały osobom w drodze opuszczenie strefy
przygranicznej.

Aż 54 osoby zgłosiły, że podczas wywózek doświadczyły przemocy fizycznej i werbalnej ze strony
osób, które zidentyfikowały jako funkcjonariuszy polskich służb mundurowych, najczęściej Straży
Granicznej. 77 osób zgłosiło doświadczenie przemocy ze strony służb białoruskich. W relacjach
osób w drodze, niezależnie od ich narodowości, używanego języka czy konkretnych okoliczności
przejścia przez granicę, nierzadko pojawiają się opisy powtarzających się bardzo brutalnych i
okrutnych praktyk, które sugerują, że są to działania systemowe prowadzone na dużą skalę.
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W ostatnich dwóch tygodniach sześć grup liczących w sumie 25 osób zgłosiło, że zostało przez
osoby, które określiły jako funkcjonariuszy polskich służb mundurowych rozebrane do bielizny w
celu przeszukania, a następnie bez ubrań zawrócone na Białoruś. Dodatkowo jedna z osób była
świadkiem takiego zdarzenia, choć sama go nie doświadczyła. Poniżej przytaczamy relację
świadka - małoletniego podróżującego bez opieki, który sam, jak relacjonuje, doświadczył
przemocy ze strony służb obu krajów:

Mam 14 lat. Trzy razy próbowałem przekroczyć granicę. [za pierwszym
razem] żołnierze białoruscy mnie zawrócili i mnie bili. Drugi raz żołnierze polscy
mnie złapali, zniszczyli mi telefon i mnie maltretowali, mimo że byłem [...]. Zmusili
mnie do opuszczenia terytorium Polski. W czasie mojego pobytu w lesie
pierwszy raz widziałem, jak wojsko rozbiera kobiety i mężczyzn, żeby ich
przeszukiwać w poszukiwaniu telefonów. Byłem w szoku i nigdy nie zapomnę
tych okropności.

Inna grupa złożona z czterech mężczyzn z krajów Bliskiego Wschodu relacjonowała podobną
sytuację, której doświadczyła ze strony osób, które określili jako polskie służby. Funkcjonariusze
mieli rozebrać ich do bielizny, pryskać gazem drażniącym, odebrać dokumenty i telefony, a
następnie odesłać do Białorusi, gdzie mężczyźni mieli z kolei doświadczyć przemocy - bicia i
szczucia psami - ze strony białoruskich służb.

Kolejna grupa mężczyzn z krajów Rogu Afryki relacjonowała bardzo podobną przemoc,
nie zostali oni wprawdzie spryskani gazem, ale zostali rozebrani do bielizny, zniszczono im
karty SIM i odesłano bez ubrań.

Jeden z mężczyzn podróżujących samotnie, w czasie spotkania z pracownikami organizacji
humanitarnej, opowiedział o sytuacji, w której został potraktowany przez osoby, które
zidentyfikował jako funkcjonariuszy polskich służb mundurowych ze szczególnym okrucieństwem.
Relacjonował, że funkcjonariusze mieli nie tylko rozebrać go do naga, ale również pryskali go
gazem po twarzy, a następnie po genitaliach. Mężczyzna doświadczył przemocy po obu stronach
granicy.

Inny mężczyzna, pochodzący z jednego z krajów Rogu Afryki, relacjonował, że osoby, które określił
jako polskich funkcjonariuszy służb oprócz rozebrania go dokonały ciężkiego pobicia - został
uderzony w kark pałką a pięścią podbito mu oko. Jego obrażenia zbadał obecny przy interwencji
medyk.

Pracownicy i pracowniczki organizacji humanitarnych działających na pograniczu
polsko-białoruskim podkreślają, że kontekst i etyka ich pracy często nie pozwalają na uzyskanie
dokładnych informacji od osób w drodze. Wiele z nich jest podczas interwencji w stanie
psycho-fizycznym, który uniemożliwia uzyskanie od nich informacji bez narażania ich na ryzyko
retraumatyzacji lub wywoływania w nich poczucia, że są organizacjom humanitarnym winni
jakiekolwiek odpowiedz na pytania z racji otrzymania od nich wsparcia rzeczowego lub prawnego.
Jedna z pracownic humanitarnych tak opisuje spotkanie z samotnie podróżującym mężczyzną:
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Znał angielski. W pierwszym kontakcie był logiczny [...] w lesie jest od 30
dni. W tym czasie był dwukrotnie pushbackowany. Na pytanie o doświadczanie
przemocy rozpłakał się i nic więcej nie powiedział.

W wyniku wywózki doszło również do rozdzielenia matki, która po złamaniu nogi w wyniku upadku
z ogrodzenia trafiła do jednego z podlaskich szpitali oraz jej 17-letniej córki. Małoletnia dziewczyna
została po schwytaniu rozdzielona z matką i wraz z grupą osób, wśród których nie miała
prawnych opiekunów ani opiekunek siłą zawrócona na Białoruś. O sprawie pisała m.in. Grupa
Granica19. Dziewczynka przez dwa dni przebywała następnie w pobliżu muru, znajdującego się na
terytorium Polski.

Matka została później umieszczona w jednym z ośrodków detencyjnych SOC. Stało się to pomimo
urazu, którego doznała i ogromnego stresu, w którym znajdowała się z powodu przymusowego
rozdzielenia z córką. Córka obecnie przebywa w Mińsku, gdzie pozostaje bez opieki.

Temperatury wg stacji pogodowej Białystok20

Wykres pokazuje dzienną maksymalną/minimalną temperaturę w danym dniu w °C w lipcu br.

20 https://www.pogodowecentrum.pl/archiwum-pogody/szczegoly-miasta/122950-99999/bialystok [dostęp z dn.
14.08..2023 r.].

19 https://www.facebook.com/photo/?fbid=272854028709693&set=a.156833196978444
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